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MGŁOS narodu
te™ “J Sprawa Grecji przed Rada Bezpieczeństwa
posądzać o to, że uważają za realną możli- . ... . , _ . , . ,, ,posądzać o to, że uważają za realną mc_
wość niemieckiej ofensywy politycznej na 
Polską w rocznicą, konferencji w Poczda­
mie. Fakt, iż jesteśmy tego świadkami, do 
wodzi, jak ważna jest najczujniejsza obser 
wacja wszystkiego, co na tym odcinku sią 
dzieje. Rozpoczęło sią od niewyraźnych po 
mruków, od delikatnych aluzyj, by w rok 
od_ „bezwarunkowej“ kapitulacji przybrać 
już formy jawne, publiczne, by przejść do 
wyraźnego ataku. Społeczeństwu polskiemu 
nie wolno było sią łudzić, by Niemcy do­
browolnie. zrzekli sią ziem za Odrą i Nisą. 
Nie oczekiwaliśmy z ich strony w tej mie­
rze entuzjazmu, mieliśmy prawo przypusz­
czać,że nie spotkamy objawów odwrotnych 
żle sią dzieje z okupacją Niemiec, jeśli pań 
stwa okupujące, mimo że różnymi mówią 
językami, w sprawie niemieckiej jako jedy 
ną drogą wyjścia z kryzysu widzą ścisłe 
realizowanie uchwał poczdamskich, a rów­
nocześnie pozwalają, by działające z ich u- 
poważnienia partie polityczne w Niem­
czech bezkarnie to porozumienie atakowa­
ły-

Przywódcy niemieckich partyj politycz­
nych z za. Łaby z osławionym Schumache- 
rem na czele rozpoczęli ostatnio ofensywą 
przeciw granicy na Odrze i Nisie. Wątpli-, 
wości Churchilla i pomniejszych jego bra­
ci dały temi atakowi poparcie, jeśli nie mo 
rąlńe błogosławieństwo. Nie możemy mieć 
wielkich nadziei, że w sprawie niemieckiej 
mocarstwa okupujące w najbliższym, czasie 
dojdą do pełnej zgody. A ta świadomość 
zmusza nas do. wyciągnięcia daleko idących 
wniosków politycznych. Nie ulega bowiem 
wątpliwości, że sygnalizowane przez prasę 
ataki niemieckie na Polską do czasu uzgod 
nienia poglądów będą raczej wzmagały się 
ną sile niż słabły. Ną te ataki nie tylko mu 
simy być przygotowani, lecz musimy umieć 
zareagować w sposób właściwy. Wolno ń,0 
carstwom zachodnim, bó nikt im tego siłą 
zabronić nie może, hodować nowego „Fran­
kensteina“ świata.. Trzeba, aby te narody, 
które mogą się z nim zetknąć, paraliżowały 
te. akcję w miarę ich -sił. Oparci o sojusz 
x Rosją nie potrzebujemy się obawiać bez­
pośredniego zagrożenia naszego bytu prze® 
Niemców. Ta gwarancja jest, jednak nie­
jednokrotnie fałszywie pojmowana przez na 
sze społeczeństwo. W wielu kołach wydaj© 
się, że sam sojusz stanowi rozwiązanie 
wszystkich kłopotów z Niemcami. Rozumo­
wanie to przebiega w ten sposób, że ponie 
waż Rosja broni naszych granic zachodnich 
i współuczestniczy w okupacji Niemiec, a 
my jesteśmy z Rosją związani sojuszem, 
nie potrzebujemy się o te sprawy martwić. 
Nie trzeba obszernie dowodzić, że stano-, 
wisko takie jest nie tylko z gruntu mylne, 
lecz także nielojalne- Istota sojuszu opiera 
się na wzajemnych interesach, które, mu­
szą być w ostatecznym bilansie- wymierne. 
Nielojalnym sojusznikiem będzie.ten part­
ner, który ch ci alby tylko czerpać zyski, a 
uchylać się od ciężarów i obowiązków. W 
sojuszu antyniemieckim Polska przede 
wszystkim broni swojej skóry, bo jest szczę 
golnie zagrożona. Ten swój interes musi 
opłacić stosownym wysiłkiem.

W naszych warunkach akcję a-ntyniemiec 
ką. mającą przecież dostateczne podglebie 
w narodzie, musi prowadzić całe spoleczeń 
stwo. Tylko bowiem zdecydowana, zbioro­
wa wola m-oże zmobilizować potrzebną dla 
tego celu sumę energii. Te energię ogniskuje 
w swych formach organizacyjnych Polski 
Związek Zachodni. Na jego barkach spoczy 
wa odpowiedzialność wygrania historycz­
nej walki z niemczyzna, Dziś w obliczu nie 
mieckiej ofensywy politycznej, ku niemu 
zwracają się nasze oczy i od niego oczeku 
jemy właściwego kontrataku. Nie tylko zre 
sz.tą my. Społeczeństwo nasze w niedosta­
teczny sposób uświadamia sobie, jak czuj­
nym okiem jest obserwowane przez Niem­
ców. Zdawałoby się, że Niemcy na długie 
lata dosyć będą miały kłopotów wewnątrz 
nych, by stracie zainteresowanie dla. szer­
szej polityki. Starczy jednak wziąć plik 
gazet niemieckich do ręki, by przekonać się 
jak bardzo takie mniemanie jest mylne. Ra 
czej przeciwnie z prasy niemieckiej można 
wywnioskować, że zainteresowanie tym. có 
«ię dzieje w świecie, a zwłaszcza wokół 
Niemiec, przewyższa troski wewnętrzne.

Nie ma żadnego ważniejszego wydarze­
nia w Polsce, które nie byłoby we. właści­
wy sposób komentowane przez Niemców. 
Nic więc dziwnego, że właśnie Polski Zwią 
z«k Zachodni jest po tamtej stronie Odry 
bujnie obserwowany. Ostatnia niemiecka 
ofensywa nie ominęła i jego. Berliński ..Ku 
tar“ nie zadowolił się oczywiście podaniem 
jego celów i zadań, postarał się poza tym

LONDYN. — Agencja Reutera dono- ' 
si, że w dniu wczorajszym odbyło się w wania 
Nowym Jorku posiedzenie Rady Bez- dwóm postanowiono umieścić na po- 
pieczeństwa, na którym przedstawiony rządku dziennym obecnej sesji Rady 
został wniosek delegata Ukrainy Manu- Bezpieczeństwa wniosek ukraiński.» 
iiskiego w sprawie Grecji, która stano- Od głosowania wstrzymały się dele- 
wi zagrożenie dla pokoju światowego, gacje Brazylii i Australii, delegacje

W wyniku przeprowadzonego gloso- Wielkiej Brytanii i Holandii głosowały 
ania siedmioma glosami przeciwko przeciwko wnioskowi.

Po czym dłuższe przemówienie wygło­
sił ambasador Gromyko, który, stwier­
dził, że obecny reżim grecki, korzysta­
jący z poparcia brytyjskiego ministra 
spraw zagranicznych, Ernesta Bevina, 
stanowi zbiorowe narzędzie, walczące 
przeciwko demokracji, związkom zawo­
dowym i zdobyczom świata pracy.

W odpowiedzi na przemówienie dele­
gata ZSRR Gromyko zabrał głos dele­
gat. Wielkiej Brytanii, sir Alexander 
Cadogan i delegat Holandii van Klef- 
fens, którzy starali się udowodnić, ż» 
wniosek ukraiński nie jest poparty do­
kumentami, ani fotografiami, j

Konferencja paryska
PRAGA (PAP). - Na posiedzeniu komi­

sji do spraw politycznych i terytorialnych 
Włoch delegat Jugosłowiański dr. Aleś Bm- 
ler odpowiedział na oświadczeni*  włoskie, 
złożone w komisji przez wicepremiera wło­
skiego Bonomi. Bonomi występuje prze­
ciwko linii francuskiej, na którą zgodzili 
się ministrowie spraw zagranicznych czte­
rech mocarstw, uznając ją nową granieą 
włosko - jugosłowiańską. Besler oświadczył, 
że Włochy nie wykazują dobrych zamiarów 
i dobrej woli i wywarły silną presję na 
Jugosławię. Włochy chcą zająć całą Krainę 
Julijską i roztoczyć kontrolę nad kolejami. 
Besler przypomniał, że Benorni brał udział 
w rokowaniach, które prowadziły do sawar 
ci a umowy w Rapallo po pierwszej wojnie 
światowej i nazwał ją sprawiedliwą i za­
dawalająca. Zakomunikował on, że zasada 
na jakiej Włosi opierali swoje argumenty 
techniczne nie jest ścisłą. Besler oświadczył 
żę linia francuska stanowi dla Włoch pod­
stawę do ekspansji. Argument, że Triest 
należał do Włoch w r. 1886 nie był wysuwa ____ _ .
ny w 1915 lub 1917, a obecnie Wiochy wy- ręparąęyjnej dla Włoch, przy czym ten 
każą ją z każdym dniem większe apetyty, wniosek jej sformułowany byl w jeszcze 
Wzdłuż całej swej długości linia francuska bardziej za wikłany sposób. Delegacja.au- 
przecina słowiańskie terytorium etniczne, stralijska zaproponowała ustalenie takiego 
Pod względem ekonomicznym stanowi ona porządku rzeczy, który sprowadził by się 
ro^izionkowanie Krainy Julijskiej i będzie do tego, że komisja reparaeyjna winna re-

Proces Amona
I „Ojcem ludobójstwa jest hitleryzm, - 

matką—idea germańskiego imperializmu

w wpjnte nastąpił kryzys na niekorzyść ale rozbudowa! obóz płaszowski do^ takich 
niemców. Prokurator Siewierski at-wier- ' ' ‘
dza, iż oskarżony był amoralny, do dziś 
dnia Goeth nie rozróżnia dobra i zła. Ze­
znania świadków wykazały, iż nie było w 
nim ani jednego odruchu litości. Poza tym 
zagłada Żydów była interesem finansowym 
dla Goetha, który ich ograbiał, budując na 
śmierci swych ofiar własną zamożność. — 
Oskarżony wypiera się gnębienia Polaków, 
usiłując swoje czyny przedstawić jako roz­
grywkę hitleryzmu z żydostwem.

Prokurator wywodzi, że naród żydowski 
traktowano jako naród, przeznaczony na 
śmierć. Polacy mieli iść w dalszej kolej­
ności na masową zagładę. Proces norym­
berski ujawnił, iż niemcy planowali wy­
mordowanie 30 milionów Słowian, w tym 
pierwsze miejsce było zarezerwowane dia 
Polaków.

Prokurator Siewierski żąda dla oskarżo­
nego kary śmierci, mówiąc, że musi zejść 
z tego świata człowiek, który przez swoje 
uczynki sam siebie skreślił z listy jego oby­
wateli. Miał rację istnienia tylko w ramach 
zbrodniczej organizacji hitlerowskiej. Gdy 
ona legła w gruzy, musi i on zginąć.

Po krótkiej przerwie zabrał głos proku­
rator Cyprian, charakteryzując na wstępie 
sylwetkę b. komendanta obozu płaszow- 
ekiego.

Oskarżony przybył do Krakowa już z 
wielkim doświadczeniem, jakiego nabrał w

katastrofalną w wynikach. Możną by tak 
samo jak w Krainie Julijskiej liczyć Wło­
chów w wioskach i miastach francuskich, 
w Marokko, Algierze, Egipcie a nawet w 
Australii i Brazylii i zastosować do nich 
te same argumenty.

Agendą Tass o konferencji paryskiej
MOSKWA (PAP). — Specjalny wysłań 

nik agencji Tass w korespondencji z Pary 
ża komentuje w następujący sposób pró­
bę zawikłania zagadnień reparacji, pocho­
dzącej ze strony dominiów brytyjskich: 
Jak już informowaliśmy, uporczywe próby 
delegacji czterech dominiów brytyjskich 
Australii, Kanady, Południowej Afryki i 
Nowej Zelandii urwania reparacji należ­
nych Związkowi Radzieckiemu od Włoch i 
Rumunii, zakończyły się całkowitym fias­
kiem, Doznawszy jednak niepowodzenia w 
tej sprawie delegacja australijska natych- 
miast usiłowała się zrewapżować. Wysunę 
la ona znów wniosek o stworzenie komisji

prezentować i zastępować rząd włoski. W 
poprawce zaproponowanej przez delegację 
australijską była mowa o tym. że ilość i 
rodzaj towaru, które mają być dostarczone 
Związkowi Radzieckiemu winny być przed 
miotem umowy nie'' między rządem Włoch 
i rządem ZSRR, jak to proponuje rada mi­
nistrów spraw zagranicznych, lecz, miedzy 
rządem ZSRR i komisją reparaeyjna. Ten 
dziwny wniosek wywołał zdecydowany 
sprzeciw ze strony delegacji ZSRR i szere­
gu innych delegacji. Jednak delegacja au­
stralijska uporczywie żądała., by jej wnio­
sek został przedyskutowany i komisja dla 
spraw gospodarczych traktatu z. Włochami 
zmuszona była stracić całe posiedzenie na 
nową dyskusję. Pierwszy zabrał głos, przed 
stawicie! delegacji ZSRR Wyszyński, któ­
ry w mocnym przemówieniu wykazał dobit 
nie, jak bezmyślny i bezwartościowy jest 
wniosek delegacji australijskiej.

WARSZAWA (PAP). - W 7-yrn i estat- 
nłm dniu procesu przeciwko Amonowi Goe­
thów! wygłosi! przemówienia prokurator 
Siewierski. '

„Przykładne ukaranie tego nieprzeciętne­
go zbrodniarza wojennego Jest wota nie 
tylko naszego narodu, ale wolą wszystkich 
społeczeństw cywilizowanych — rozpoczął 
oskarżyciel. ,

„Konferencja z 19. 10. 1948 r. w- Moskwie 
postanowiła, iż ci oficerowi« i żołnierze 
niemieccy, członkowie partii nazistowskiej, 
którzy dopuścili się okrucieństwa w kra­
jach okupowanych, odesłani zostaną do 
tych krajów dla ich osądzenia,“

„Oskarżony — mówi dalej prokurator — 
gdyby nie należał do zbrodniczego związ­
ku, jakim była partia hitlerowska, byłby 
zbrodniarzem małej miary, lecz w szere­
gach tego zbrodniczego związku stał się 
pionierem nowego przestępstwa — ludobój­
stwa. Ojcem ludobójstwa jest hitleryzm. 
Matką była idea pragermańsklego Imperia­
lizmu, realizowana w haśle „Drang nach 
Ostań", piastunką zaś pruska bezwzględ­
ność i pruska buta. Istotą ludobójstwa jest 
to, iż jest ono kierowane przeciwko wiel­
kim masom ludzkim. Wymaga więc wiel­
kiego mechanizmu sprawczego i może być 
tylko dziełem precyzyjnej organizacji. Jest 
to możliwe jedynie przy istnieniu organi­
zacji takich ludzi jak oskarżony. Dlatego 
właśnie mały człowiek jak Goeth urósł do 
rozmiaru pioniera ludobójstwa."

Niemcy w swych zbrodniczych zamierze­
niach dążyli do pozbawienia życia wszyst­
kich Żydów na świecie. Dlatego zdawali 
ich na łasko i niełaską poszczególnych wy­
konawców akcji eksterminacyjnej. Zakaz 
samowolnego zabijania wydali dopiero, gdy

u t

rozmiarów, że byl zdolny przyjąć Żydów ze 
wszystkich zlikwidowanych gett ziemi kra­
kowskiej. W obozie stal się panem życia i 
śmierci wszystkich więźniów.

Prokurator Cyprian w dobitnych skró­
tach zreasumował wszystkie wypadki in­
dywidualnych mordów, masowych egzeku- 
cyj i znęeań nad więźniami, wykazując 
przejrzyście na podstawie przeprowadzone­
go dowodu osobistą odpowiedzialność os­
karżonego.

Goeth, który przez cały czas przewodu 
sądowego zdawał się być obojętnym, teraz 
nie może ukryć zdenerwowania.

Po zbilansowaniu dziesięciotysięcznych 
strat obozu plaszowskiego,. prokurator Cy­
prian stwierdza, że Jest to pierwszy w kro­
nice kryminalnej wypadek, gdzie oskarżo­
nemu nie można nawet wyliczyć wszyst­
kich ofiar, lecz cytuje się je przykładowo. 
Psychika oskarżonego jest typowo niemiec­
ka, ludzie zaczynali się dlań od niemców, 
inne narody zaś to półludzie. Naród zaś 
przeznaczony na eksterminację, jak Żydzi, 
nie zalicza się w ogóle do ludzi.

Oskarżony popełnił nie tylko zbrodnię 
zabójstwa, określoną we wszystkich kodek­
sach narodów cywilizowanych, lecz popeł­
nił również zbrodnię przeciwko ludzkości. 
Zbrodnia ta jest wynikiem ducha, panują­
cego w narodzie, który wydał oskarżonego. 
Proces norymberski ujawnił całą głębię 

obozach Bełżca, Sobidoru" i Treblinki. _ V’?4r’’snej T "aredzie niemieckim,
Goeth był nie tylko komendantem obozu, 8 w a^zy P°Pra®z trupy lu-

Ostmarkenverein‘u w Niemczech, którego 
niestety już nie ma. Nie stało się to oczy­
wiście bez kozery. Niemcy wiedzą, skąd pój 
dzie kontratak, stąd zainteresowanie dla 
tej organizacji. Rodzi się tylko pytanie, czy 
społeczeństwo robi wszystko, aby to jego- 
ramię, do walki z niemczyzną należycie 
uzbroić i wzmocnić. Obserwując działalność 
PZZ truduo nie podkreślić bezstronnie jego 
dużych osiągnięć żywotności i energii, Mie 
rżąc jednak te wyniki w skali potrzeb i za 

__ ___ dań dalecy będziemy od zadowolenia, jakie 
to EŻZ jest odpowiednikięin .daj« wykonane już dzielę. PZZ.Me «ttg

/

tucja, skupiająca wszystkie siły narodu, 
musi uwielokrotnić swe wysiłki. Na to trze 
ba, aby tak władze jak i każdy obywatel 
udzielał mu najpełniejszego poparcia. Od 
PZZ domagamy się wielkiego wysiłku. Nie 
zdobędzie się on nań, jeśli odmówimy mu 
najpełniejszego poparcia.

Niemcy rozpoczęli już ofensywą — ezas 
zawołań na naród, że z wału zachodniego 
meldują już wroga.

Czas zawołać: „Pod sztandary! Pod sztan 
dary PZZ!“e------ ¡Ł

Na ławie oskarżonych zasiada najhar­
dziej typowy przedstawiciel tego narodu 
i w tym samym Krakowie, w którym os­
karżony i jego towarzysze mordowali i po­
niżali naszych obywateli, ei sami obywa­
tele sądzą tego oskarżonego pod ochroną 
majestatu Rzeczypospolitej,

Męczeństwo narodu żydowskiego zostało 
już naświetlone ekspertyzą biegłego Boro­
wicza, jednego z członków tego narodu« 
który był.skazany na zagładę.

Po nawiązaniu do ekspertyzy prof. EEr- 
licha prokurator, reasumując Wi.”/stkie wi- 

dlań kary śmierci,
/ .
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Nim przyjechałem do Szczecina dowie­
działem, się w pociągu Wielu potwornych 
rzeczy. Plotka uczepiła się tego miasta i 
powtarzana,w tysiącach odmian urosła do 
godności mitu. A więc bezpieczeństwo. — 
lego właściwie nie ma w Szczecinie. Go 
noc kilka trupów. Im bardziej zbliżałem 
się do Szczecina, tym wiecej utwierdzałom 
się w przekonaniu, że plotka ta ma na celu 
sianie defetyzmu, że jest ulepiona na uży­
tek wroga, że nie jest taką sobie zwykłą 
oujetą,/powstałą z chęci imponowania, zro­
dzoną z nałogu blagowauia, lecz że posiada 
swoich protektorów, którym specjalnie za- 
ezy na tym, aby rozrastała się i umacnia­

ła słabych i tchórzliwych w niewierze.
Tymczasem to, co zobaczyłem w Szcze­

cinie przeszło moje oczekiwania. Jestem 
z natury raczej pesymistą, ale tu musiałem 
kapitulować. Przede wszystkim Szczecin 
jest juz miastem polskim. Nie słyszałem 
ani razu, aby tu ktoś mówił po niemiecku. 
Problem ten został rozwiązany zda je się 
definitywnie, choć są i to dość przykre 
marginesy, zwłaszcza jeżeli chodzi o pro­
wincję szczecińską. Po prostu działając 
w zapale patriotycznym pozbawiono nasz 
naród wielu dzielnych Polaków, których 
uznano za niemców i wyrzucono za Odrę 
do „swoich“. A więc podobnie jak to się 
działo w początkowej fazie zaprowadzania 
porządków na Opolszczyźnie i w Prusach 
Wschodnich. Najcenniejsza sól tej ziemi

(Korespondencja własna)

wykopano, wygrzebano pazurami pionier­
skiej zapalczywości bezkrytycznej i bezro- 
zumnej. Dziś na szczęście wiele się zmie­
niło. Pomorze Zachodnie nie stanowi pod 
tym względem wyjątku. Takie wypadki jak 
sprawa Wandy Dudziakowej w Sławęcinie, 
Polki, którą dotychczas uznaje się za niem- 
kę, bo przecież jako Polki nie zatrudniano 
by jej bezpłatnie w miejscowej milicji, 6ą 
już rzadkie. Ale są. Janowi Wareckiemu, 
mówiącemu po polsku i uznawanemu na­
wet przez niemców za Polaka, odebrano ca- - .---- -- --------
ły majątek. Pracuje też zdaje się bezplat- aa dzJe?- Szczecin codziennie przyjmuje 
nie jako parobek. Ci ludzie zasługują na ortw'vXh 
to, aby ich zwrócić Polsce. Nie można dzie­
wic się. gdy z żalem mówią:

— Chcę być Polakiem, ale jak się do tej 
Polski dostać! A już, jak mnie nie uznają 
za Polaka, niech mnie wyślą do Niemiec. 
Bo kimże ja-tu jestem!...
- Trzeba tych ludzi wyczuć i wyrozumieć.

Błądzę ulicami miasta. Wnikam w atmo­
sferę, staram się ją zrozumieć i odczuć. — 
Ulice noszą piękne nazwy, najpiękniejsze 
w całej Polsce. Jest tu więc ulica Polonii 
Zagranicznej (Czy istnieje taka jeszcze 
gdzieś indziej w Polsce!), jest Aleja Boha­
terów Warszawy, jest Aleja Piastów.
- Każde miasto na terenach odzyskanych

ma swoją tandetę, ale tandeta szczecińska 
ma swój specyficzny "ićyraz. Jest uboższa, 
niż jej krewniaczki z Dolnego Śląska. Lecz • . _____  _____ _____
jednakowo niepokojąco ruchliwa, rozmaza- gencja. francuska „Agenee Frahcąise de 
na i w miarę brudna. Obok ludzi potrzeba- Pressa) omijane są starannie nazwiska de- 
jących gromada walkoniów, rozkupczonych legatów Polski i polskich wnioskodawców 
szabrowników, sprzedających swoje łupy c7;Tb mówców. W komisjach przewodniczą 
po cenach często zadziwiająco niskich. Mi- niejednokrotnie delegaci polscy, radio fran 
iicja. ponoć jest tu bardzo łagodna i w ży­
cie prywatne spekulujących nie wnika. — 
Szkoda, bo biografia wielu spośród kup­
czących to gotowy wszak' akt. oskarżenia, 
otwierający drogę do kryminału łub obozu 
pracy. A pracy tej jest przecież wiele w

NOWY PROCES PRZESTĘPCÓW 
WOJENNYCH W PRADZE

PRAGA ( PAP). — Przed praskim try­
bunałem narodowym w Pradze odbędzie się 
w najbliższym czasie proces przeciw b. prze 
wodnicząeemu czeskiej partii republikań­
skiej i b. premierowi Boranowi oraz innym 
członkom jego gabinetu. Ponadto na lawie 
oskarżonych zasiądzie zastępca b. protekto­
ra Czech i Moraw generał policji niemiec­
kiej Kurt Dąiuego, szef gestapo w Kładnie 
Wissmann szef więzienia praskiego i mor­
derca wielu Czechów ,Sopp oraz syn zdraj­
cy czeskiego, byłego ministra protektoratu 
Igor Moravco. Również znana artystką czes 
ką Lida Baarowa odpowiadać będzie przed 
trybunałem narodowym za działalność 
szpiegowską na rzecz Niemiec.

ODMOWNE STANOWISKO
ARABÓW WOBEC KONFERENCJI 

LONDYŃSKIEJ
JEROZOLIMA (PAP). - 4 wybitnych 

Arabów palestyńskich, wśród których znaj 
duje się burmistrz miejscowości Nablus 
oraz wybitny prawnik arabski chrześcija­
nin Apallah odmówili przyjęcia zaprosze­
nia: rządu brytyjskiego do uczestniczenia 
w rozmowach londyńskich w sprawie Pa­
lestyny. Zostali. oni zaproszeni na konfe­
rencję l-ondyńską wobec odmowy wysłania 
delegatów na tę konferencją ze strony na- 

- czelnego komitetii arabskiego w Palesty­
nie.

/ j. je»! piztuoiauuwauy wiau./uc. uc/jcn
AMERYKANOM JUŻ PRZYKRZY chodzi o kursy walut takie, jakie potem 

ciem 1/OA lAru niznofWANYru obowiązują niemal w całym świecie domi SIĘ W KRAJACH OKUPOWANYCH nialnym i kolonialnym, to dyktuje je nie- 
WASZtNGTON (SAP), - i______ —

bert Thomas (demokrhta) zażądał, by pierw 
sza komisja senacka dla spraw zagranicz­
nych uchwaliła natychmiastową repatria­
cję wszystkich sil zbrojnych armii amery­
kańskiej z terenów okupacyjnych Niemiec 
i .Japonii.

Sen. Thomas dodaje, że nie ma potrzeby 
utrzymywania potężnej armii za morzem, 
proponuje natomiast rekrutowanie funk- 

, cjonariuszy. cywilnych i policji spośród 
ludności miejscowej, celem utrzymania po­
rządku i strzeżenia amerykańskich ----- 
sów.

DYREKTOR W. RENNIE
W WARSZAWIE

WARSZAWA (PAP). — Do Warszawy 
przybył z Genewy dyrektor W. Hennie, 
członek komitetu YMCA, organizującego 
wielką zbiórkę w Stanach Zjednoczonych i 
Kanadzie na rzecz krajów, które najbar­
dziej ucierpiały podczas wojny. Po 2-dnio- 
wym pobycie w Warszawie .dyr. Rencie 
oświadczył, iż-zniszczenia, jakie widział w 
Polsce, wywarły na nim wstrząsające wra­
żenie i że nikt, kto nie widział osobiście 
skutków wojny w naszym kraju, nie jest 
w stanie zrozumieć ogromu naszych po-, 
trzeb. Dyr. Rennie przyrzeka, iż będzie go-, 
rącym orędownikiem jak najwydatniejszej 
pomocy rzeczowej dla Polski.

cuskie jednak omija nie tylko nazwiska, 
lecz często nawet narodowość przewodni­
czących delegacji polskiej.

Trudno orzec, czy dzieje się tak z rozmy­
słu i tendencyjnie czy też jest to specjalnie 
niechlujna robota informacyjna Agencji

Czarny rynek na żółtym lądzie
Jednym z największych międzynarodo­

wych portów Chin jest Szanghaj. Przed 
wojną Szanghaj był najbardziej znanym 
ośrodkem szpiegostwa sięgającego często 
daleko poza kontynent azjatycki. Tu także 
w czasie pierwszych prowokacji japońskich 
przygotowywano brygady dywersyjne, któ 
rych zadaniem było sabotowanie chińskie­
go systemu komunikacyjnego. Szanghaj po 
siada niektóre tradycje nie mniej awantur­
nicze i nieprawdopodobne, niż tradycje 
pewnych dzielnie wielkich miast amerykan 
skich znanych z detektywistycznych po­
wieści.

Jednakże.najważniejszym momentem, któ 
ry ściąga w tej obwili uwagę aferzystów 
i obieżyświatów wielu krajów na Szanghaj 
jest fakt, że właśnie w tym mieście istnie 
je największy na kuli ziemskiej- rynek wa- 
iutowy. Ten rynek jest oczywiście „czarny“ 

• i jest prześladowany przez władze. Jeżeli 
/ *:  - . ..............; i

obowiązują niemal w całym świecie domi

Senator Al- widzialny dla władz, nieuchwytny dla ni­
kogo. — szanghajski rynek walutowy. Ry 
nek ten w niczym uie przypomina europej 
skich. Jest ujęty w karby ścisłej organiza­
cji i poszczególni przekupnie, lub pośred­
nicy trzymają się niepisanych, a jednak 
obowiązujących przepisów. Najważniejszy

2-apa-
Konferencja pokojowa odbywa się, jak 

wiadomo, w pałacu Luksemburskim. Ten 
jeden z najokazalszych gmachów Paryża 
ma złą sławę wśród mieszkańców „Ville 
Lumière“. Na miejscu pałacu znajdował sie 
ongiś -stary zamek Vauvert, zbudowany, 
jak twierdza kronikarze, jeszcze w czasach 
galloromańskich. Kiedy zamek pochylił się 
do ruiny, znowu, jak twierdzą starzy dzie­
jopisarze, upodobały go sobie zą siedzibę 
złe duchy. Gdy jakiemuś paryżaninowi "wy­
padła późnym wieczorem droga obok ruin 
żegnał się po wielokroć i odmawiał pacie­
rze, aby odpędzić złego ducha,

Diabeł Vauvert
W XIII w. wielki przeciwnik złych du­

chów, hr." Ludwik, osadził w pobliżu zam­
ku zakonników, aby modłami, pieniami i 
egzorcyzm-ami odpędzili precz diabła z Vau­
vert. Ale niewiele to pomagało. Wiara w 
diabły z tego zamku przechowała się bo­
dajże do dziś. I obecnie często można usły­
szeć z ust rdzennego mieszkańca Paryża 
powiedzonko „Allez an diabl Vauvert“, a 
to znaczy, że przeklinający w ten sposób 
musi naprawdę źle życzyć przeklinanemu. 
Zła sława przeszła z zamku Vauvert na pa­
łac Lukeomburwybudowany na miej-

. WARSZAWA (PAP). — Wczoraj w Opo­
lu odbył się wielki wiec manifestacyjny, 
pod hasłem zjednoczenia ziem odzyskanych 
z Macierzą. Na wiecu podkreślono zgodną 
postawę społeczeństwa opolskiego przeciw­
stawienia się wszelkim tendencjom kwe­
stionowania granic polskich nad Odrą i Ni- 
są. Jednocześnie zgłoszono uroczysty pto- 
test przeciw wystąpieniom rozmaitych nie­
mieckich Schumad erów, wysuwających Mc LuKsemiju:.” ';:, wybudowany na miej- nego malarza trancusKiego JJelacroix. Ma- 
ju® dsasiaj problem rewtaji grania Ęsiim» w fflin pmz krplowg franemte, Delaoroj« araedetawjają Dantego:i

„1

Szczecinie. Gruzy nie są jeszcze całkowicie 
uprzątnięte. Cały szereg gałęzi gospodar­
czych nie został jeszcze odbudowany. Ludzi 
brak, ludzi chętnych i zdecydowanych. — 
Niech nikogo nie przeraża nawet, to, co pi- 
sze tygodnik „Szczecin“, że niektóre firmy 
zwalniają robotnikóy. Ludzie ci albo szu­
kają gdzie indziej lepszych zarobków, albo 
wykazują indolencję organizacyjną. Szcze­
cin potrzebuje naprawdę elementu pionier­
skiego, umiejącego walczyć z trudnościami. 
Łowców wielkich zarobków, łatwego sza­
bru i wygodnego życia nie zapraszam do 
Szczecina, czuliby do mnie słuszny żal. — 
A przecież polskie życie w nim tężeje z dnia

nowych ludzi, codziennie stwarza nowe pla­
cówki gospodarcze i kulturalne. Co dzień 
też pociągi wywożą zawiedzionych, a zo- 
stają tylko ci, którzy w tej wielkiej elimi­
nacji hartu i wytrwałości nie. odpadli choć 
wiedzą, że do mety jeszcze daleko, w. o.

MiESZKAŃCY WARSZAWY 
NIE SZCZĘDZĄ PIENIĘDZY 
i pracy dla odbudowy stolicy

WARSZAWA (PAP). — W ramach odbudowy 
stolicy Odbyła się w dniu 1 września r. b. zbiór­
ka pieniężna, którą zorganizowały i przeprowa­
dziły organizacje młodzieżowe. Rzęsisty deszcz i 
zimno, które utrzymywały się w Warszawie od 
samego rana, nie sprzyjały akcji zbiórkowej, mi­
mo to od rana w głównym komitecie zbiórkowym 
w gmachu BGK zgromadziły się liczne grupy 
przedstawicieli organizacji młodzieżowych, Har 
cerze, członkowie ZWM, OM TUR, WICI i ZMD 
stawili- się gromadnie po pliszki. Na miasto wy­
szli w grupach po jednym przedstawicielu 
każdej organizacji. Koło puszek zgromadzili się 
przechodnie i dowiedziawszy się, że chodzi tu 
o. odbudową ich stolicy nie skąpili da/tku. W go­
dzinach popołudniowych wiadomo było1, że zbiór­
ka spotkała'się z całkowitym powodzeniem. O- 
fianność Warszawiaków nie' zawiodła,

*'

WARSZAWA (PAP). - Dziś w Warsza­
wie rozpoczęto roboty nad przedłużeniem 
ulicy Marszałkowskiej w kierunku północ­
nym do'wiaduktu przy Dworcu Gdańskim 
Przy robotach stosowane są nowoczesne me, 
tody

NiecMufntz informacja,
AFP omija nazwiska polskie w sprawozdaniach z konferencji paryskiej

PARYŻ (SAP). — Uwagę Polaków’ inte­
resujących się przebiegiem Konferencji Pa 
ryskiej, zwraca fakt, że w sprawozdaniach 
z posiedzeń komisyj, szczegółowo podawa­
nych przez radio francuskie (urzędowa A- 

AFP! Polskie nazwiska są także- trudne 
dla pióra Francuzów, trudniejsze niż grec­
kie i hinduskie...

OtWARCIE KONFERENCJI
ORGANIZACJI ONZ DO SPRAW 
WYŻYWIENIA I ROLNICTWA 

W KOPENHADZE
KOPENHAGA (PAP). - Dyrektor gene­

ralny organizacji ONZ do spraw rolnictwa, 
i wyżywienia sir John Boy Orr wygłosił 
przemówienie inauguracyjne na otwarciu 
konferencji tej organizacji w Kopenhadze.

Podkreślił on, że umożliwiając wy­
zwolenie ludzkpści od głodu i przyczynia­
jąc się do skoordynowania produkcji i kon- 
sumeji, organizacja położyła zasługi dla 
ugruntowania dobrobytu na świecie. Po­
dobnie jak świat spogląda na Quebec jako 
na miejsce narodzenia się organizacji, tak 
spoglądać będzie na Kopenhagę, gdzie ma 
rozpocząć się prawdziwa współpraca mię­
dzynarodowa w dziedzinie zaopatrzenia 
świata w żywność.

UCZCZENIE PAMIĘCI 
STEFANA STARZYŃSKIEGO

WARSZAWA (PAP). - Weżoraj w War­
szawie odbyło się zebranie obywatelskiego 
komitetu uczczenia pamięci Stefana Sta­
rzyńskiego^ prezydenta Warszawy i komi­
sarza cywilnego obrony Warszawy we 
wrześniu 1939 r.

Wiceprzewodniczący Stołecznej Rady Na­
rodowej ob, Grodziecki skreślił sylwetkę 
ś. p. Stefana Starzyńskiego, który we wrze­
śniu 1939 r„ kiedy stolica została opuszczo­
na przez rząd i naczelne dowództwo, po­
stanowił bronić się aż do ostatnich możli­
wości. Po kapitulacji Warszawy Starzyń­
ski pozostał na posterunku jako prezydent 
miasta, organizując polityczne życic pod­
ziemne, pomagając ukrywającym ęię mie-

mi walutami są — oczywiście — dolar i 
funt angielski. Jednak liczni koresponden­
ci byli niejednokrotnie zdumieni podażą na 
tym rynku prawe wszystkich walut, świato 
wych i bo według kursu, który odpowiadał 
ich wartości obiegowej w danym kraju.

Bardzo niewygodną i niebezpieczna po- 
trosze jest sprawa wymiany nie w bankach, 
według oficjalnego kursu, lecz przez czar-1 
norynkowych pośredników. Wymiana taka 
często, kończy się wetknięciem wymieniają 
ąemu fałszywych monet lub banknotów. 
Zresztą fałszowane "ieniądze, to druga spe 
cjalność szanghajskich waluciarzy. Nikt 
tak zręcznie jak oni nie podrabia najtrud­
niejszych do sfałszowania banknotów lub 
monet. Dotychczas policja miejscową, przy 
dużej i energicznej pomocy europejskiego 
aparatu śledczego, raz tylko w ciągu ostat 
niego dwudziestopięciolećia natrafiła na 
warsztat fałszerski. A jak głosi fama, w 
Szanghaju i okolicy istnieje ich ponad tu­
zin.

Obecnie, według oficjalnego komunikatu 
rządu chińskiego, rynek walutowy w Szang 
baju ma -być zlikwidowany _ ostatecznie. 
Rząd chiński widocznie docenia siły wro-' ziemne, .. _ ---- — ....
ga. z którym zamierza walczyć, zmobilizo- szkąńcom stolicy. Na tym posterunku zo- 
wał bowiem do tej akcji cały szanghajski staje on aresztowany przez zbrodniarzy 
i prowincjonalny aparat policyjny i śled- niemieckich i wysiany do obozu, skąd już 
czy. ' nie wraca.

staje on aresztowany przez zbrodniarzy

nie wraca.

Pałac9 w
Miejsce obrad konferencji pokojowej

Medieis, która jako Włoszka z pochodzenia Wirgiliusza, odbywających wędrówki po 
nie zwracała uwagi na paryskićdilechdy. 9 kręgach piekła. Na innym obrazie widzi

Koleje pałacu pięknej Włoszki
Królowa Maria de Medieis otoczyła pa­
łac pięknymi ogrodami, pielęgnowanymi 
starannie przez ich poprzednich właścicieli 
i założycieli, zakonników. Piękna Włoszka 
spędziła w tych ogrodach niejeden roman­
tyczny wieczór.

Pałac zmieniał niejednokrotnie właścicie­
la. Początkowo był nim książę Orleanu, 
później panna, de Montpenier, aż wresz­
cie stał się własnością Ludwika XV. — 
W czasie rewolucji zamieniono go na wie­
zienie, a przebywali w nim Demoulins i 
Danton, a także Filip de Nóailles, Herbert, 
Fabre d‘Eglantipe i marszałek Ney. Po 18 
brumaire'a stał się siedzibą konsulatu, a za 
cesarstwa osiedlił się tu senat francuski, 
który obradował w starym pałacu aż do 
drugiej wojny światowej.- •

Rzeźby, portrety, malowidła...
Pałac jest niewątpliwie nieprzeciętnym 

dziełem sztuki architektonicznej. Wnętrze 
jego zaś jest prawdziwym skarbcem sztuki. 
Na parterze sala obrad senatu i sala bi­
blioteki są bogato udekorowane przez sław­
nego malarza francuskiego Delacroix. Ma-

.zi­
my, jak Aleksander Wielki chowa poemat 
Homera w pięknej, złotej szkatułce, skonfi­
skowanej Dariuszowi, królowi Persów.

Na pierwszym piętrze mieści się słynna 
Galeria Lec bustes, w której znajdują się 
popiersia senatorów francuskich. W sali 
konferencyjriej zwraca uwagę apoteoza Na­
poleona, pędzla Alama oraz obraz „Woj­
na i Pokój“, malowany przez Brune‘a. — 
Mnóstwo tu posągów, zadziwiają boazerie 
i sztukateria. Jest to naprawdę jedna z 
najwspanialszych świątyń sztuki.

Ogród Luksemburski
Z długich korytarzy i galerii pałacu wy­

chodzi się na jeden z najpiękniejszych 
ogrodów Paryża. W ogrodzie luksembur­
skim jest również wiele posągów i starych 
pamiątek. Pałac Luksemburski na tle cu­
downego ogrodu sprawia niezatarte wra­
żenie.

A jednak zły diabeł Vauvert sprawia, że 
wśród tego piękna ludzie, którzy się tu po­
zjeżdżali z różnych końców świata, patrzą 
często zezem na siebie i prawią sobie róż­
ne złośliwości. Anioł Pokoju jest często 
przepędzany z pałacu, skąd dopiero egzor- 
cyzmem dobrej woli i wzajemnego zrozu­
mienia można wypędzić złego ducha V,->u- 
.ver,t» G-
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Szeregi chłopskie w walce o Polską Ludowa
[ Kwartalna odprawa sekretarzy gminnych i aktywu PPR z powiatu

' konferencyjnej PPR w Częstócho- skrypt dłużny na 501 zł, zboże 54 lub 62 pg
wm odbyła się dnia 27 sierpnia b. r. kwar- w zależności od terminu kredytu. Jeśli chó­
ralna odprawa sekretarzy gminnych i akty- dzi o inne nawozy to sposób ich rozdziału 
wistów Polskiej Partii Robotniczej na te- kredytowego wygląda podobnie. Chodzi o 
renie powiatu częstochowskiego przy licz- to, by dopilnować,-aby kredyt'otrzymali ci, nym współudziale chłopów. ' '' ’ - • ~ • -•■

Odprawę tę zagaił I sekretarz Komitetu
Powiatowego PPR tow. Staśzćzyk, wyjaś­
niając zebranym, w jakim celu na konfe­
rencję przybyli. _ Chodziło przede wszyst­
kim o ożywienie działalności partyjnej 
wśród szerokich mas członków PPR oraz 
o , jak największe-pomnażanie tych szere­
gów. Wkraczamy w okres przedwyborczy, 
co wymaga nasilenią działalności, skupie­
nia i spotęgowania wszystkich sił partyj­
nych dla osiągnięcia zwycięstwa. Nie tyl­
ko chłopi małorolni, lecz nawet i wielu 
młopów bogatszych, 'wypowiada, się za
PPR. Trzeba ich skupić, zorganizować, 
przetworzyć tę rozproszoną masę w świa­
dom® drogi i celu szeregi.
iPo zagajeniu instruktor personalny Ko­

mitetu Powiatowego PPR tow. świąć wy­
głosił referat organizacyjny, w którym 
sformułował, treść obowiązków każdego 
członka partii, w odniesieniu do spraw od­
budowy kraju. Następnie tow. Czerwiński 
w Swoim referacie gospodarczym podkreś­
lił konieczność wywierania wpływu na 
sprawy gospodarcze wsi za pośrednictwem 
Związku Samopomocy Chłopskiej i zało- 

x żonych przez ten Związek spółdzielni. Albo­
wiem jednym z zadań partii PPR Jest nie­
sienie pomocy małorolnym I średniorolnym 
chłopom.
-Po ostatnim zjeżdzie zarząd tymi'sprawa­

mi przeszedł w ręcć demokratów z PPR,
PPS, Str. D. i Str. L., jako bloku Polski 
Ludowej. Zarząd ten powinien, dopilnować, 
aby pieniądze, jakie Rząd Jedności Naró-

którym on się należy. Sprawa sprawiedli­
wego podziału nawozów będzie obowiąz­
kiem partii.

Tow. Czerwiński omówił sprawy komisji 
ziemskiej, wykazując, że członkowie jej 
peeselowcy najwięcej popierają chłopów 
bogatych, o nastawieniu reakcyjnym. Zdał 
również sprawozdanie z akcji rozdziału ko­
ni, przydzielonych na .powiat częstochowski 
i poruszył sprawę zagospodarowania resz- 
tówek, gdzie działają elementy reakcyjne.

W kwestii regulowania cen na rynku du­
żą rolę odgrywa Państwowa Centrala Han­
dlowa. I tu musi wziąć udział chłop. Nic

na wsi nie może się dziać "bez chłopa pe- 
pęrówca.

Referat polityczny wygłosił II sekretarz 
partii tow. Pilawka.

W referacie swym wyszedł od momentu 
referendum, w którym demokracja ludowa 
odniosła tak wspaniałe zwycięstwo. Mów­
ca ostro napiętnował tych, co, głosując na 
trzecio pytanie „nie“, popełnili haniebną 
zdradę narodową. Są to panowie, którzy

tosa, który na Sejmie Ustawodawczym wy- 
sląpił przeciw sonatowi, intonując pieśń: 
„O cześć wam panowie magnaci...“ Pan Mi­
kołajczyk każąc glosować za senatem zdra­
dził go, opowiedział się za polskim wstecz- 
nictwem, dlatego to bandyci na skrzynkach 
z amunicją wypisują jego nazwisko. Nie 
uda się też PSL-owcom rozbić frontu PPR 
i PPS, wnieść rozłam w jednolity front 
czterech stronnictw. Tymczasem rozbicie tor.UICUą (IUlUUu7ł<|> ŁU paiCUW 14,5 ABUl.Ajr . . . TłOIT 1

kryją się po lasach, a 2 legitymacjami występuje jedynie w PSL, z którego wj- 
Polskiego Stron. Ludowego w kieszeniach stąpili uczciwi ludzie, tworząc Nowe Wy- 
mordują zza płotu detnokratów. h.v mu -----_ -.
pracy nie ulęknie się faszystowskiej kuli 
i zwycięstwa swego nikomu nie da sobie " 
wydrzeć. Pragnęliby PSL-owcy doprowa­
dzić do rozbicia jedności ehlopsko-robotni- 
czej, ale tego nie osiągną nigdy. Pan Miko- 
laczyk zdradził ruch ludowy, zdradził Wi-

Rozpoczęcic nowego roku szkolnego
Dnia 3 września rozpoczął się rok szkolny, jak 

zwykle w latach pokoju, nabożeństwem. Szere­
gi młodzieży średnich i powszechnych szkól 
częstochowskich ze sztandarami zapełniły plac 
przed Szczytem Jasne) Góry, Nauczycielstwo, a 
także rodzice uczniów również uczestniczyli w 
nabożeństwie, które odprawił ks. pref. Kwistec- 
ki. Młodzież cały czas śpiewała pod dyr, prof. 
E; Mąkoszy. Śpiew ten płynący z młodych i 
dziecięcych jeszcze piersi jakże był radosny. Wi­
dok młodzieży -tak niedawno temu tropionej i 

_______ , u____ __ _  ___ prześladowanej przez okupanta — dziś mogącej 
dowej przeznaczył na odbudową wst dosta- si<? swobodnie uczyć i jawnie manifestować swe 
■ły. się we właściwe ręce, t. j. w ręce istot- u“ucia napawa^ dumą i radością, . 
nie potrzebujących pomocy, zniszczonych v “ 
przez wojnę chłopów.

Oprócz gotówki Rząd przeznaczył jeszcze 
dla zaspokojenia potrzeb wsi 300 tysięcy 
ton nawozów sztucznych, t. j. o 100 tysięcy 
ton więcej, niż znajdowało się na rynku w 
1939 roku. Nawozy te, pa mocy decyzji Rzą­
du, będą przyznawane wyłącznie Związkowi 
Samopomocy Chłopskiej za gotówkę i na 
kredyt. ' .

W sprzedaży za gotówkę obowiązują na­
stępujące ceny: za ,100 kg.,bez opakowania: 
azotniak 22 proc. — 650 zł, saletra 15,5 proc. 
— 683 zł. saletrzak 20,5 proc. — 612 zł, wap- 
namon 15,5 proc. — 605 zł, superfosfat 
18 proc. — 378 zł, superfosfat 16 proc. — 
307 zł. siarczan amonu 20,5 proc, z opako­
waniem —- 585 zł. sól potasowa 40 proc, z 
opakowaniem 450 zł. Prawo zakupu mają 
wszyscy chłopi. .

Na kredyt: Prawo do kredytów mają: 
1) przede wszystkim posiadający gospodar­
stwa*  zniszczone, bez inwentarza żywego i 
martwego, niezależnie od wielkości gospo­
darstwa. 2) posiadający gospodarstwa no­
wopowstałe a reformy rolnej, 3) mato i śre­
dniorolni — posiadający gospodarstwa nie 
wyżej 10 ha.

Kredyty są krótkoterminowe na okres 
od 3 do 6 miesięcy i długoterminowe do 14 
miesięcy. Korzystający z kredytu wpłaca 
zaliczkę w gotówce, a na resztę wystawia 
skrypt dłużny na gotówkę lub zboże.

I tak za azotniak zaliczka wynosi 59 zł,

W miesiącu sprawozdawcz-m PKO załatwiła 
848 tysięcy, zleceń klieńtowsMch-

Powyższe cyfry wykazują, jak wielką rolę 
spełnia PKO w życiu gospodarczym Państwa, 

, szczególnie przez popularyzowanie obrotu bez­
gotówkowego, który powoduje zmniejszenie 

; obiegu efektywnych znaków pieniężnych.

Konferencja w »prawie obniżki 
cen maki i chleba

W sprawie obniżki wolnorynkowych cen mąki 
i chleba oraz ustalenia przyczyn wysokich róż­
nic między niską ceną zakupu zboża a nieuza­
sadnioną, wysoką ceną mąki i chleba zwołana 
została przez Starostwo Powiatowe specjalna 

. konferencja młynarzy i piekarzy z terenu powia­
tu i miasta. Konferencja odbędzie się w Gma.

go nr. 7 dn. 6 września 1946 r. Początek o godz. 
9 rano.
Podwyżka płac pracowników pocztowych

Na podstawie hifórmącii otrzymanych z Mie­
szanej Komisji Plac — Ministerstwo Poczt i Te­
legrafów komunikuje, że z dniem 1, września 
przewidziana jest podwyżka płac pracowników 
pocztowych.

Wysokość, ogólnej sumy, przewidzianej przez 
Mieszaną Komisję Plac na podwyżki dla pra­
cowników pocztowych i kolejowych, ¡wynosi od 
24 do 27% dotychczasowego funduszu plac.

W wyniku tej podwyżki uposażenia pracow­
ników pocztowych i kolejowych zostaną zrów­
nane.

Dyżury aptek
W tygodniu od dnia 2 do 8 września b. r. 

dyżurują następujące apteki Z. Manikowskiego, 
I Al ' 14; J. Zagórskiego, Aleja Wolności 68.

Co się dzieie na Wystawie
Komunikat Wystawy Przemysłowo- 

Rolniczej w Częstochowie
Ostatnie 3 dni przed otwarciem Wystawy, 

które nastąpi 7 września, poświęcone są cał­
kowicie wytężonej pracy nad wykonaniem 
pawilonów, zainstalowaniem, stoisk, dopro­
wadzeniem całego terenu do porządku.

Zwraca powszechną uwagę piękny pawi-, 
lon Zarządu Lasów Państwowych, wznie­
siony pośrodku terenu Wystawy.

Min. Komunikacji przyznało wszystkim 
przybywającym do Częstochowy dla zwie­
dzenia Wystawy 66% zniżki kolejowej w 
powrotnej drodze. Ażeby tę zniżkę otrzy­
mać, nie należy przy wyjściu z dworca ko­
lejowego oddać biletu, lecz zachować go. 
Za okazaniem tego biletu w Biurze Wysta­
wy zwiedzający otrzyma kartę uczestnic­
twa, która następnie posłuży w kasie kole­
jowej, jako dowód dla uzyskania zniżki

Każdy zwiedzający otrzyma egzemplarz 
„Przewodnika po Wystawie Przemysłowo- 
Rolniczej“ oraz oznakę pamiątkową.

Znana restauracja „Metropol“ przy Alei 
Wolności Nr. 3 ofiarowała na rzecz przy­
jezdnych, zwiedzających Wystawę 10% 
zniżki rachunków za konsumpcję, za oka- 
zaniemTłarty uczestnictwa.

Został ułożony bogaty program otwarcia 
z częścią koncertową. i •

k'e lud /.wolenie. Podobnie i rozłam nastąpił w - 
‘ ‘ ~yborów

kraj musi być oczyszczony z faszystów i 
zdrajców narodu. I niewątpliwie, że będzie. 

Następnie mówca poruszył obecną sytua­
cję międzynarodową. Wybory odbędą się 
bez pomocy anglo-amerykańskiej. Przepro­
wadzi je polski chłop, polski robotnik i pol­
ski inteligent, osiągając zwycięstwo. Wspól­
nie z Polską Partią Socjalistyczną, Stron­
nictwem Ludowym i Stronnictwem Demo- 
kratyeanym wyeliminowani zostaną, raz na 
zawsze z naszego życia płatni agenci zagra­
niczni.

> Z kolei red. Rousseau zreferował rolę 
prasy partyjnej, zarówno w życiu partii, 
jak demokracji. Prasa dzisiejsza jest pra­
są. służącą interesom ludzi pracy. Pisze 
o jego pracy, jego radościach i jego tros­
kach. Jest potężną bronią w waice o jego 
prawa i jest skarbnicą argumentów dla 
działaczy politycznych. Dlatego prasa par­
tyjna winna się znaleźć w rękach każdego 
członka partii.

Następnie przemawiali: tow. Jabłoński 
z M. O., tow. Brzózka Fr. z Lipia, tow. To­
mala z Wrzosowy i inni. Tow. Zbrojkiewicz 
7. Przyrowa' przedstawił swoje starania o 
budowę nowej szkoły, tow. Parkitńy z Kło­
bucka wezwał do zwarcia szeregów organi­
zacyjnych. ' ‘

Wszelkich odpowiedzi i wyczerpujących 
wyjaśnień interpelującym udzielił tow. Pi- 
Iawka.

Po wzniesieniu żywiołowych okrzyków 
na cześć Rządu Jedności Narodowej i gene­
ralnego sekretarza partii tow. Wiesława 
Gomółki, żebrani się rozeszli.—o---

Się

Kazanie wygłosił ksiądz Poroś, zachęcając 
młodzież do wytrwałej pracy nad sobą i do 
ochotnego przezwyciężania trudności w nauce, chu Starostwa Powiatowego przy ul. Sobieskie- 
Niech jej w tym pomocą będzie sama młodość 
i zapał, który ułatwi pracę nauczycielstwu. Sto­
sunek młodzieży do wychowawców musi. cecho­
wać posłuszeństwo i zaufanie, którego niestety 
tak często brak w szkole, a co dzieje się ,w du­
żej mierze nie bez winy samych nauczycieli,

Młodzież powinna uczyć się i kształcić na 
zdrowo myślących' obywateli?My. dórośH mti.si- 
my jej w tym w miarę swyth sił i możliwości 
dopomóc.

Pamiętajmy: jaka jest dzisiaj nasza młodzież, 
takie będzie przyszłe społeczeństwo. . (Z).

Wzrost obrotu bezgotówkowego w PKO
Obroty czekowe w Pocztowej Kasie Oszczęd­

ności!, w lipcu r- b. osiągnęły imponującą wyso­
kość a mianowicie: 33,8 miliardów zb,'wobec 22 
miliardów zł. w marcu b. r.

Stosunek obrotu bezgotówkowego do ogólnego 
obrotu czekowego wyraża się cyfrą 84%..

Dzieci pnwlatn poi
. Z zamknięcia półkolonii letnich Pow.

W ranjach ogólnej opieki nad dzieckiem 
podczas wakacji, o czym ju pisaliśmy, M. 
Koni. Op. Społ., Pow Kom. Op. Spoi., sze­
reg związków, instytucji i zakładów nauko 
wych zorganizował kolonie i półkolonię dla 
młodzieży i dzieci.

Wlszystkie te ośrodki spełniały dobrze 
swoje zadanie. Najbardziej wszakże, zasłu­
żył się Zw. b. Uczestników Walki o Niepodle 
głóiść i Demokrację, który zorganizował ko 
łonie w Kruszynie, gdzie znalazły pomiesz­
czenie i opiekę naprawdę najbiedniejsze 
dzieci, sieroty po b. partyzantach, czy nie 
szczęśliwe ofiary wojny z Przyczółka.

Również i inne kolonie: R. T. P. D.. Z. Z. 
K., Ligi Kobiet Sierocińca dla Dzieci, za­
sługują na wyróżnienie.

Powiatowy Komitet, Opieki Społecznej u- 
rządzit półkolonie w 10 ośrodkach i utrzy­
mywał przeszło 1000 dzieci w dwóch tur­
nusach.

W dniu 31 sierpnia odbyło się zakończe­
nie półkolonii letniej, zorganizowanej przez 
Powiatowy Komitet Opieki Społecznej w ____
Częstochowie przy współudziale Zjednócze ognisko tu 
nia Kopalń .Rudy Żelaznej. Na uroczystość 
przybył wicestarośto Różański, wieeprzew. 
Pow. Rady Naród. Hadrian, ze Zjednocze­
nia Kopalń Rudy Żelaznej dyr. Dawidow­
ski, wicedyrektor Stachura, Mgr. T. Sor- 
kowski, dyr. M. K. O. S. Baranowski, P. K. 
O. S. Wolski, kier, referatu Opieki Społ. w 
Inspektoracie szkolnym Kłyk. przedstawi­
ciele prasy i wiele innych osób.

W ramach popisu dzieci wystąpiły z bo­
gatym programem, składającym się z 24 
numerów, z których za najbardziej udany 
uważać należy „Wspólny trud“ — dobrze 
pomyślana z punktu wychowawczego dekla 
macją zbiorowa. „Z igły widły“ (insceniza-

społeczeństwa
Komitetu Opieki Społ. w Konopiskach
eja o zacięciu satyrycznym w .wykonaniu: 
Kitówuy, ®. Ocicpówny, W. Kościelniec- 
kiej, A- Grabnej, H. Maehurzanki i rL. Jam- 
rozińskiej), „Iskierki“ (bardzo piękne stro­
je), „Cyganka“ (w wykonaniu I. Kitówny) 
„Krasnoludki“ i t. d.

Między posźezególnymi deklamacjami wy 
stępował chór i pięknymi przyśpiewami 
urozmaicał program.

Występy przygotował, konferansjerkę 
poprowadził f czuwał nad całością Zb. Mszy 
ca. Pomagały mu Krystyna Lenkiewicz i 
Irena Jędrzejezyk.

Po popisach dzieci zabrał głoś Prezes 
Pow. Kom. Op. Społecznej ob. Hadrian. któ 
rugo energii i dobrej woli dzieci całego po 
wiatu częstochowskiego zawdzięczają orga 
nizację półkolonii w powiecie. Ob. Hadrian 
w mocnych słowach, nie pozbawionych ak­
tualnych akcentów politycznych, podkreślił 
że. obecnie biedne i potrzebujące pomocy 
dziecko nie jest już wychowywane na uli­
cy. Dąży się — mówił do tego, aby w okre 
sie wakacyjnym ani jedno dziecko nie było 
pozbawione opieki, aby książka i wspólne 
ognisko uczyło i wychowywało. Tu prezes 
Hadrian podziękował za pracę personelowi 
kolonii i półkolonii, przedstawicielom Zjed 
noczenia~Kopa.lń, inspektorowi szkolnemu, 
wszystkim, którzy zatroszczyli się o dzieci 
częstochowskiego powiatu.

„Państwo — stw’'"'dził w końcowych, sło 
wach czym wiele, ale samo eiężoru utrzy­
mania kolonii wziąć na swe barki nie mo 
że. W miarę mc/żnośei musi spieszyć dzie­
ciom z pomocą całe społeczeństwo.

Następnie zabrał głos w imieniu górni 
ków dyr. Dawidowski, po czym parę słów 
wypowiedział Zb. Mszyca, kierownik i o- 
piekun półkolonii letniej w Konopiskach 

S. F.

Sezon teatralny 1946-47
Organizacja nowego sezonu została za­

kończona. Szczegóły przedstawiają się na­
stępująco: / . •'

Dyrekcja Tadeusz Krotkę, administrator 
Edmund Plońeki. Zespół artystyczny: PP. 
Dunajeweka Antonina, Gołaszewska Mira, 
Kalinowska Halina, Krzyżanowska Halina, 
Łukowska Janina, Marso Jadwigą, Orszań- 
ska Blanka. Pachońska Ewa, Plucińska Ka­
zimiera. Smóleka Hanna, Tańska Helena, 
Turska Halina, Wodyńska Danuta, Zarem­
bina. Helena. PP. Bo,janowski Romuald, 
Borkowski Jan, Dobrowolski Eugeniusz, 
Kwiatkowski Artur, Krotkę Tadeusz. Ło- 
dyński Czesław Łowicki Edward, Mierzyń­
ski Mieczysław. Mielczarek Klemens, Orliń­
ski Bolesław, Paluszkiewicz Janusz, Płoń­
ski Edmund, Rusek Jan, Sarnowski Ferdy­
nand, Szymkowski Bogdan, Wasilewski Ry­
szard, Wojciechowski Marek. .

Reżyserzy stali: Kwiatkowski Artur, 
Krotkę Tadeusz, Wasilewski Ryszard.

Dekorator: Wagner Władysław. Sufler: 
Wybrańska Zenonia, Inspicjenci: Pabjasz 
Władysław, Stanik Eugeniusz. Brygadier 
maszynistów: Duch Edward. Elektrotech­
nik: Miszczak Stanisław.

Występy gościnne:
Reżyserzy: Borowski Karol, Daszyński 

Stanisjaw, Dąbrowski'Bronisław, Chaber­
ski Emil, Karbowski Józef, Nowakowski 
Wacław, Szletyński Henryk, Zawistowski 
Roman.

Artyści: Damięcki Dobiesław, Daczyński 
Stanisław, Karbowski Józef. Nowakowski 
Wacław, Zawistowski Roman.

Otwarcie sezonu w dużej sali sztuką 
G. B. Shawa „Uczeń diabła“ w reżyserii i 
z występem Dobiesława Damięckiego w dn, 
7 b. m.

W sali kameralnej w pierwszej połowie 
września r. b. sztuka G. Zapolskiej „Ich 
czworo“ w reżyserii Artura Kwiatkowskie­
go. Następną premierą, będzie „Placówka“ 
wg. powieści B. Prusa w adaptacji J. Mo­
rawskiej. Reżyseria Ryszarda Wasilew­
skiego.

Ofiary

Z okazji imienin Stefanii Nowickiej zamiesz­
kałej przy ul. Katedralnej 13 zebrani goście zło­
żyli 407 (czterysta siedem) złotych na rzecz od­
budowy stolicy. W myśl życzeń soleńzantki ape­
lujemy do naszych czytelników, aby w podobny 
sposób wykorzystali wszelkie wrześniowe uro­
czystości imieninowe.
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RKS Papiernia — MKS Legion

fW środę, dnia 4 bm. Legion rozegra swój ostat 
ni mecz z cyklu rozgrywek o mistrzostwo Klasy B 
z RKS „Papiernią“.

Zawody odbędą się na Stadionie Miejskim, Pu­
łaskiego 2 o godz. 16.
W przedmeczu spotkają się rezerwy KS Często 
chówka I b i M. K. S. Legion I t>,

Początek o godz. 14. Zawody zapowiadają się 
b. ciekawie.

Mecz Ligocianka — CKS
W czwartek 5 bm, o godz. 17-ej na Stadionie 

Miejskim CKS spotka się z jedną z najsilniej­
szych drużyn Sią&ka — Ligociatiką.

------ 0------
Kubocz, lewy łącznik CKS-u opuścił Częstocho 

wę by zasilić z powrotem swą macierzystą druży 
nę Naprzód, L/póny.

----- o-----
Po sprawdzeniu relacyj świadków zajścia w koń 

cowej mimic e meczu Skra — CKS pomiędzy Lan 
gierem a Zalasem prostujemy, że winę tego zaj­
ścia ponosi Zalas, a zachowanie się Langiera spo­
wodowane zo-stalo zdenerwowaniem.

Sprostowanie
W ostatnim „Sportowcu“ podano omyłkowo 

wynik meczu ZZK Gliwice — Kolejowy 2:1, 
gdy powinno być 2:2, co zresztą wynikało z ustę 
pu o zdobytych bramkach.

Stradom przegrywa w Bielsku
Ub. niedzieli Stradom gościł w Bielsku u brat­

niej drużyny .Lenko“, z którą spotkał się w me­
czu o puchar Dyrekcji Przemysłu Włókien Łyko 
w-ych. Po ładnym przebiegu meczu drużyna „Len­
ko“ zwyciężyła 4:1 (2:0), dzięki dósko-nałej grze 
napastnika Wisły Krakowskiej Artura.

Wajsówna zwycięża
Na zawodach lekkoatletycznych w Góteborgu 

Wajsówna zwyciężyła w rzucie dyskiem, osiąga­
jąc 39.18 mtr. Drugie miejsce zajęła niespodziewa­
nie Dobrzańska rzutem 36.46 mtr.

Program rozolośni polskich
Środa.

12.00 Sygnał czasu i bejnal 1205 Dziennik połud 
niówy. 12.35 — Pieśni w wyk. Al. Boleehowskiej.
12.55 ,.5 minut, poezji* 1. 13.00 „Na ziemiach odzy­
skanych". 13.15 Z życia narodów słowiańskich 
13.25 Koncert popularny. 14.00 „Pierwszy dzień w 
szkole“. 14.10 Muzyka. 16.00 Dziennik popołudnio­
wy.. 16.30 VXI audycja z cyklu „Instrumenty mu­
zyczno“ — „Trąbka“ w oprać. Drobnera. 16.55 Por­
trety pisarzy „Aleksander Puszkin11. 1710 Koncert 
Małej Ork. R. 17.50 Odbudowujemy Warszawę.
17.55 Audycja wojskowa. 18.10 Reportaż dźwięko­
wy. 18.?5 Wiadomości sport. 18.30 Koncert soli­
stów. 19 00 „Nauka przy głośniku“. 19.30 Audycja 
chopinowska w wyk. Stanisława Szpinalskiego. 
20 00 Dziennik wieczorny- 20.30 Pleśni Rachma 
ninową. 20.45 Słuchowisko — fragment „Wesela“ 
Wyspiańskiego w opr. Witwińskiej. 21.00 Aud. dla 
Polaków za 'granicą. 21.30 Skrzynka poszukiwania 
rodzin za granicą. 22.00 Koncert rozrywkowy.
22.30 Muzyka taneczna. 23.000 Ostatnie wiadomości 
dziennika radiowego. 23.20 Program na jutro.
23.30 Skrzynka poszukiwania rodź, za granicą. 24.00 
Hymn.
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OBWIESZCZENIA URZĘDOWE
Nr. O. 1986.1/46. „ „ , „ZARZĄDZENIE
Prezydenta Miasta z dnia 2 września 1946 roku o opłatach od miejsc 
handlu i zarobkowania ną. rynkach, placach i ulicach miasta Łzę- 

stochpwy.
Na podstawie art. 10 i art. 39 ust. 1 i 2 dekretu z dnia 20 marca 

1946 roku o finansach komunalnych (Dz. list. R. P. Nr. 19, poz. 1AB 
aarzadzatu co następuje:

6 1 . . . 
Uwzględniając, istotne potrzeby nasilonego we wrześniu .ruchu 

pąlniczegu dopuszcza sią możliwość zwiększenia ilości zezwoleń na 
prowadzenie handlu w budkach i stoiskach stałych oraz przenośnych 
a także na wykonanie zająć zarobkowych na rynkach, placach i uli­
cach w niektórych dzielnicach miasta w granicach wymagań życio­
wych.

Prowadzenie handlu w budkach oraz ze stoisk stałych i prze­
nośnych, a także wykonywanie zajęć zarobkowych na rynkach, pia 
each i ulicach, których dotyczy pa.r. 1 niniejszego zarządzenia, może 
s-ie odbywać tylko po uprzednim uzyskaniu na to zezwolenia Wy 
dzisiln Gospodarczego i uiszczenia przepisanych opłat na rzecz mia 
sta w Wydziale Finansowym Zarządu Mieiskiego.

§3. . , 5
Wszystkie jadłodajnie, kuchnie, garkuchme i t. p. nienędące 

stałymi zakładami przemysłu gastronomicznego i nicopfcicaiące 10 
proc, podatku od spożycia, a uruchomione dla obsługi ruchu pątni- 
ezego w okresach jelgo nasilenia zobowiązane są do u szczenią na 
rzecz miasta z góry za określony czas tytułem tegó podatku kwot 
ryczałtowych według norm ustalonych w niniejszym zarządzeniu.

Opłaty aa zezwolenie na prowadzenie handlu w budkach oraz ze 
stoisk stałych i przenośnych wymoszą:
1. przy zajętej powierzchni plaeu do 1 mtr. kw. 300 zł.'
2. „ „ ., „ do 2 mtr kw. 500 zł.
2. „ „ ,. „ ponad 2 m kw zasadniczo 500 z'.
2. „ ,. „ za 2 mtr. kw. i 200 zł za każdy

dalszy metr kwadratowy.
$ 5.

Ryczałtowe kwoty opłat, określonych w par. 3 mniejszego za 
rządzeń'«, wynoszą o<l 750 zł. do 1200 złotych w zależności od okresu, 
na który zostało wydaine zezwolenie i wielkości jadłodajni, kuchni, 
garkuchni i t- p.

§ 6
Opłaty od zająć zarobkowych, określonych w pa.r. 1 niniejszego 

zarządzenia wynoszą od 500 do 1200 złotych w zależności ód rodzą- 
, ju zajęcia, czasokresu, na który zostało wydane, zezwolenie i zaj­

mowanego miejsca na rynkach, ulicach i placach.
$7W;nni prowadzenia handlu i wykonywania zająć zarobkowych, o- 

kreślonych w par. 1 niniejszego zarzad:<e'n!a. będą pociągani do od­
powiedzialności karnej na podstawie obowiązujących przepisów pra­
wa,które przewiduje także możliwość zajęcia i orzeczenia przepad­
ku przedmiotów handlu.

§8
Wszyscy liadlujac.y i wykonujący zajęcia zarobkowe na rynkach 

placach i ulicach winni okazywać, na żądanie Organom Milicji Miej 
sklej i. delegowanym urzędnikom Zarządu Miejskiego posiadane 
zezwolenia i udzielać im żądanych informacji.

§ 9 ■ . vZarządzenie niniejsze wchodzi w życie z dniem ogłoszenia i obo 
wiązuje jako tymczasowe do odwołania.Pretvden« Miasta f— r T. J. W0lAi9SK> 
Częstochowa, dnia 2 września 1946 roku. ______ PAP 2330

Informacji udzielają placówki 
Polskiego Biura Podróży „Orbis1!

PAP 79G

Gimnazjum i Liceum 
TOW. SZKOŁY SPOŁECZNEJ 

w Częstochowia
(z pełnymi prawami 
państwowych nadanymi 
Ministerstwo Oświaty w 
6. 1946 r. nr. IISR 
przyjmują kandydatów i kan-' 
dydatki do wszystkich klas 
prócz pierwszej. Dto klasy 
drugiej przyjmuje sią bez 
egzaminów chłopców i dziew­
częta po ukończeniu 7 oddz. 
z tych szkól powszecnych w 
powiecie, które nie zorganizo­
wały klasy ósmej w r. szkol.

1946,47.
Kancelaria czynna eodziennie 

przy ul. Sowińskiego 36.
PAP 2340

szkół 
przez 
d. 27 

2945/46)

W czwartek, dnia 5 września b, r. o godz. 10-ej odbędzie się na 
cmentarzu żydowskim odsłonięcie pomnika na masowym grobie ży­
dowskiej inteligencji częstochowskiej, wymordowanej przez hitlerow 
skieb oprawców dnia 20-go marca 194$ r.

Wzywa się -wszystkich Żydów w Częstochowie do wzięcia udzia­
łu w uwiecznieniu pamięci naszych męczenników.

Okręgowy Komitet Żydowski 

w Częstochowie

j| WOLNE POSADY

Doświadczony szofer mechanik na 
„Diesla“ potrzebny Warunki do­
bre. Częstochowa, Nadrzeczna 34.

PAP 2270
Potrzebni chłopiec i dziewczyna 
do gospodarstwa. Rynek Wieluń 
ski 35. PAP 2237
Dwie posady: jedna jako pomoc 
biurowa, druga do maszynowego 
przewijania przędzy. Oferty PAP 
„prywatne przedsiębiorstwo1*.

PAP 2287
Poszukuje się 2-ch księgowych od 
zaraz. Zgłoszenia Częstochowa. Ale 
ja Wolności 27 m. 8

PAP 2289
Podręczna do kuchni i kobieta do 
zmywania potrzebne zaraz. Zgło­
szenia:*  Wolności 13 m. 5 godz. 
12 - 15. PAP 2299
Potrzeba kilka panienek do lek­
kiej pracy. B-eia Kabzińscy No 
wy Rynek 12. PAP 2305
Potrzebna pomoc na stałe lub na 
przychodne. Wiadomość: B-cia 
Kabzińscy Nowy Rynek 12. .

PAP 2306

Pomoc domowa potrzebna. Zgło­
szenia Kozia 23 Karpińska.

PAP 2318 ---------------------------------- jL----------  
Fabryka Warta“ w Częstochowie 
ul. Narutowicza 45 przyjmie za­
raz 1 technika elektryka i.l tech­
nika budowlanego z praktyką 
Zgłoszenia osobiste lub p.śmien 
ne ze świadectwami*  i referencja­
mi w Dyrekcji Fabryki w godzi­
nach od 0 do 13-ej. PAP 2331
Na sankowe, okrągłe, maszynist­
ki, stopfcarki potrzebne natych­
miast. Warszewska 35. PAP 2329
Pan enka umiejąca biegle pisać 
na maszynie potrzebna. PAP 
Aleja 61.
Gosposia młodsza, do dwóch osób 
potrzebna. Księgarnia Wysyłko­
wa, Plac Daszyńskiego 2.

PAP 2345
Silny chłopiec do posyłek potrzeb­
ny. Księgarnia Wysyłkowa. Plac 
Daszyńskiego 2. PAP 2346
Czeladnik piekarski potrzebny 
zaraz do pieca, może być star­
szy,. robota lekka. Częstochowa, u’. 
Bór 33. piekarnia. PAP 2322

I

Józef Łebek
b. żołnierz A. K.

po długich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia 2 września 1946 r-
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby przy ul. 

Warszawskiej 5. do kościoła św. Zygmunta nastąpi dnia 4 
września o godzinie 4 po poi. po czym odbędzie sią pogrzeb 
na cmentarzu na Kulach.

O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim żalu
matka, żona, dzieci 1 rodzina.

PAP 2335

Ś- + p-

Edward Fatyga
pracownik P-K.P.

po długich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia I września 
1946 roku, przeżywszy lat 32.

Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby przy 
ul. Wolnej 25, do kościoła św. Zygmunta nastąpi d-ni-a 5-go 
września o godzinie 15 po poi. po czym odbędzie sią pogrzeb 
na cmentarzu na Kulach, o czym zawiadamiają pogrążeni 
w żałobiePomoc domowa potrzebna. Zgło­

szenia Narutowicza 25/27 Sle- 
dzińśka. PAP 2317

PAP 2366

żona, córeczka, rodzice, siostry, brat, 
szwagrowie i rodzina.

Podziękowanie
Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią posługą drogim 

uam zwłokom
8. f p.

Tadeusza Kapuśniaka 
a w szczególności Wielebnemu Duchowieństwu, Dyrekcji 
Huty „Częstochowa“ Badzie Zakładowej, Związkow-L Meta­
lowców, Związkowi Inżynierów, Techników, Kolegom 

i Współpracownikom. Chórowi, Orkiestrze i wszystkim 
tym, którzy w jakikolwiek sposób okazali nam tyle serca 
i współczucia w tak bolesnej dla nas chwili, tą drogą skła­
dają staropolskie „Bóg zapiać“

tana z córeczką i rędzina.
PAP 2338

Na sezon szkolny 46/47 zeszyty, 
bruliony, bloki rysunkowe, ołów 
ki, zwykle i kolorowe, stalówki 
gutnki. atrament, kreda szkolna 
farby, pędzelki, cyrkle, kątomierze 
ekierki, linie, i Wiele innych arty 
kułów poleca Księgarnia Aleja 18 
w podwórzu Uwaga: Odsprzedaw 
eom specjalny rabat

PAP 1795

KUPNO

Półki sklepowe kupimy. Hurtow­
nia Perfumeryjne - Galanteryjna 
J. Rogala. i S ka. Częstochowa, I
Aleja 5 ,tel. 13-75. PAP 2347

I

L. dz. Apr. 599.
OGŁOSZENIE

Dotyczy: a) wydawnictwa mydlą do prania na lipiec 1946 r.
b) wydawnictwa mąki pszennej) UNRRA. kaszy jęczmień 

nej 1 mąki pszennej krajowej, na sierpień 1946 r.
Zarząd Miejski Wydział Aprowizacji i Handlu w Częstochowie po­
dają do wiadomość1, że sklepy SSŚ ..Jedność.. Sp. Angolów i Spół 
dzielni’» Rolniczo-Handlowa w Rakowie rozpoczęły wydawanie arty­
kułów żywnościowych na karty zaopatrzenia:
•Na karty lipcowe:

mydło, do prania po 0,2 kg na I kat. na kup. Nr 39 w cenie 17 
zł za i kg

Na karty sierpniowe:
a) mąka pszenna UNRRA po 1,8 kg na karty „D11 kupon Nr 5 

w cenis 2 zł za 1 kg.
b) mąka pszenna krajowa po 2 kg dla I kat. na kupony NrNr. 

9. 1.0, 15. 16 w cenie 1 zf 40 gr za 1 kg.
c) kasza jęcznfenna po 2 kg na I kat. i..

36 w cenie 1 zł 10 gr za 1 kg.
Częstochowa, dnia 31.VIII.1946 r.

PAP 2348

na kup. NrNr 25. 26, 27,

Wiceprezydent Miasta 
(—) O. Kapa i ski

ODDZIAŁ DROGOWY P K.P. w CZĘSTOCHOWIE 
ogłasza przetarg nieograniczony

na roboty brukarskie związane z przebrukowaniem drogi dojazdo­
wej i placu wyładunkowego na st. Warta Oraz ulic, placów i dojaz­
dów- do ramp na st. Częstochowa osobowa.

Otwarcie ofert nastąpi w- biurze Oddziału. Drogowego w dniu 
18 września b. r o godz. 10-ej.

Wadium w wysokości 1 proc, oferowanej sumy przetargowej 
należy wpłacić przekazem pocztowym na konto VTT-260 Dyrekcji 
Okręgowej Kolei Państwowych w Łodzi, z zaznaczeniem na od 
wrocie przekazu przeznaczenia wpłaconej sumy.

Pokwitowanie z Opłaconej sumy wadialnej należy dołączyć do 
oferty.

Oddział Drogowy zastrzega sobie prawo unieważnienia przetar­
gu, bez podania przyczyn oraz wyboru oferenta.

Ślepy kosztorys i informacje otrzymać można w Referacie Tech 
nicznym — Oddziału Drogowego, Aleja Wolności Nr 21—
PAP 2341 Naczelnik Oddziału Drogowego

Oddział Drogowy P. K. P. w Częstochowie
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na roboty naprawy dachów w obrąbie Oddziału Drogowego w Czę­
stochowie.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 16 września 1946 r. w Oddziale 
Drogowym o godz 10-ej rano.

Wadium w wysokości 1 proc, oferowanej sumy przetargowej, na 
leży wpłacić przekazem pocztowym na konto VII — 260 Dyrekcji 
Okręgowej Kolej Państwowych w Łodzi z zaznaczeniem na odwro 
cie przekazu przeznaczenia wpl<. tej sumy.

Kwit z wpłaconej sumy wadialnej należy dołączyć do oferty.
Oddział Drogowy zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu

bez podania przyczyn, oraz wybór oferenta.
Ślepe kosztorysy i informacje można otrzymać w Referacie Tech­

nicznym Oddziału Drogowego ul. Aleja Wolności Nr. 21.
wł Naczelnika Oddziała Orogowtga

(—) W. Łoaiewlcz.PAP 2278

| ZGUBY |

Zgubiono dowód osobisty, kartę 
rejestracji wojskowej wyd. przez 
R. K. U. Prądnik, odcinek zameliio 
wania. papiery osiedleńcze i inne 
na nazwisko Szczepańczyk Kazi­
mierz. PAP 2294
Skradziono dowód osobisty, kartę 
rejestracji wojskowej wyd. przez 
R. K. U. Częstochowa, legityma­
cję szkolną, świadectwo rejestra 
cji motoru, prawo jazdy na naz 
wisko Kleindienst Adolf.

PAP 2298
Zgubiono dowód obozowy, legity­
macje Stronnictwa Demokratyczne 
go na nazwisko Korwin Krzysztof.

PAP 2288
Zgubiono książeczką Ubezpieczal- 
ni Społecznej na nazwisko Kuku 
ła Franciszek, zam. w. Wygoda. 
\ PAP 2279
Zgubiono ddwód osobisty, kartę 
rejestracji wojskowej wyd. przez 
R.K.U. Częstochowa, n® nazwi­
sko Baryła Ludwik. PAP 2321
Skradziono portfel wraz z dowo­
dem osobistym, zaświadczenie 
rejestracji wojskowej wydane 
przez R.K.U. Częstochowa, świa­
dectwa. szkolne oraz świadectwa 
rzemieślnicze na nazwisko Górski 
Maksymilian, zam. w Ostrowach.

PAP 2328
Zgubiono kartą rejestracji woj­
skowej wydaną przez R.K.U. Czę­
stochowa, na nazwisku Urbań­
czyk Czesław. PAP 2336
Zgubiono książkę Ubespieczalni 
Społecznej ne nazwisko Polański 
Jan. PAP 2349
Zagubiono książeczką Ubezpieczal- 
ńi Społecznej w Częstochowie na 
nazwisko Nonas Józef — Panki.

PAP 2337
Zgubiono dowód osobisty, kartą 
rejestracji wojskowej wydaną 
przez R.K.U. w Częstochowie, 
oraz zaświadczenia rowerowe na 
nazwisko Jaśkiewicz Józef zam. 
w Częstochowie. PAP 2320

Potrzebna panienka do podawa­
nia i dziewczyna do kuchni, Ale-, 
ja N. M. Panny 16, eukiernia.

PAP 2321
Do piekarni potrzebni chłopak i. 
czeladnik, oraz dziewczyna do 
dziecka. Zgłaszać się ul. św 
Barbary 100. PAP 2326
Wytwórnia wyrobów z rurek 
szklanych M. Rylski, Częstochowa 
Piłsudskiego 13/15 poszukuje 
chłopców do pracy. PAP 2325

PPT-EP ul. 1 Maja 19, sprzeda: 
samochód póle. „Tatra“, kotły 
gazogeneratorowe, klucze płaskie, 
zdekompletowaną wiertarkę i fre­
zarkę. opony i dętki (zniszczone), 
części samochodowe jak motory 
niekompletne, bloki, wały korbo­
we, chłodnice, głowice, wentyla­
tory .startery, kompresory, tłok: 
i korbowody, resory, amortyzato­
ry .skrzynki biegów, tarcze sprze 
glowe i inne oraz motory elek­
tryczne: PAP 2352

Kupię domek z ogródkiem w 
śródmieściu. Oferty do PAP Czę­
stochowa, Aleja 61 sub „Domek“.

PAP 2323c R O 2 N E

Potrzebny lokal na wytwórnią. 
Wiadomość: Krakowska l Po­
wrotni k. PAP 2339

Kelnerka rutynowana potrzebna
Bar „Patria“ ul. Dąbrowskiego 4. 

PAP 2357

Spriedant dmuchawkę kowalska i 
i polerówke na prąd 220,380 v 
Wieluńska 26, m. 11. 2342

Tapicer zdolny poszukuje robót w 
domach prywatnych solidnie nie­
drogo. Piłsudskiego 39 m. 3.

PAP 2175

Przyjmę dwie' panienki do zwi 
jania nici. Zg'aszaé s'e ul. Rów­
noległa 25 Z. Frankowski.

PAP 2358

| SPRZEDA? |

Sieczkarkę i bryczkę sprzedam 
św. Barbary 105. PAP 2344
Radio Telefunken super- sprze­
dam.-Śląska 4, m. 3. PAP 2351
Sklep sprzedam. Garncarska 15.

PAP 2231

Sprzedam sklep wraz z mieszka­
niem. Warszawska 21.

PAP 2277
Sprzedani magiel i pianino. Wia 
domość 3-gp maja 30. m. 5a

PAP 2319
Uwaga wytwórcy toreb rynko 
wych i rańców. Polecam odpo­
wiednie niedrogie kolorowe na 
ten cel. E. Wojciechowski. Czę­
stochowa. Alej-a 14, PAP 2354
Sprzedam sklep koloniaino-spo 
żywczy w dobrym punkcie, Wiad 
PAP. Aleja 61. PAP 2359

Fotografie wieczne na porcelanie, 
do nagrobków wykonywa arty­
stycznie „El-Cha-Film". Warsza­
wa. Jerozolimskie 27. Prowincje 
informujemy listownie. T. P 86
Poszukują 2 pokoi z kuchnią z 
wygodami przy ul. Warszawskiej 
względnie okolicy. Koszta re­
montu zwrócę. Zgłoszenia War­
szawska 37. Ciastkarnia

PAP 2316
Pokój w komfortowym mieszka­
niu zaraz odstąpię panu lub pani 
na stanowisku. Oferty PAP. nr. 
26245. PAP 2350

D. 013003

Księgarnia Spółdzielcza
Poleca na rok szk. 1946/47

Podręczniki szkolne w/g nowego programu dla szkół powszechnych 
zatwierdzone przez Władze' Szkolne w tut. Okręgu Szkolnym 
po cenach urzędowych wydrukowanych na każdym podręczniku.

BOGATO zaopatrzony dział lektur obowiązujących 
oraz podręczników metodycznych dla P. T, Nauczycieli.

SKŁAD GŁÓWNY WYDAWNICTW 
instytutu Wydawniczego „NASZA KSIĘGARNIA« 

W WARSZAWIE.
Czasopisma dziecięce:
Iskierki, Płomyczek, Płomyk, Pojedyńcze numery — prenumeraty.

Katalogi — Prospekty — gratis.

Częstochowa, Aleja N. M. P. 27
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